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Na żyznych ziemiach Pomorza. 


P. Prezydent Rzplitej w Bydgoszczy i Toruniu. 


Uroczystość odsłonięcia pomnika H. Sienkiewicza. 


Polska Agencja Telegraficzna. 
Toruń. 31 lipca. 

W związku z przybyciem p. Prezy- 
denta Rzplitej do Torunia miasto przybra 
ło wvgląd odświętny, Wybudowano sze- 
reg bram triumfalnych, domy przybrano 
- flagami, Wieczorem miasto było bogato |- 
luminowane. 

Z okazji przybycia p. Prezydenta 
Rzplitej na Pomorze prasa toruńska za- 
mieściła artykuły powitalme. 

Bydgoszcz. 31 lipca. 

W dniu dzisiejszym Bydgoszcz przy- 
brała wyglad odświętny z okazii przyja- 
- zdu p. Preżydenta Rzplitej, który przybył 

w celu wzięcia udziału w odsłonieciu pom 
nika Henryka Sienkiewicza. Wśród Imd- 
ności zapanował nastrój niezwykle pod- 
niosły. Gmachy rządowe udekorowano 
poani o barwach narodowych i państwo 
wych. 


PRZYBYCIE P. ge l bog RZPLI- 


o godzinie 10 przed południem 21 wy- 
strzałów armatnich zwiastowało przyby- 
cie Prezydenta Rzplitej. Dostoiny gość z 
małżonką przybył szosą Szubińską, U ro 
gatek miejskich przed piękna bramą trium 
falma zebrali się przedstawiciele władz z 
prezydentem miasta dr. Śliwińskim na 
czele, rady miejskiej, generalicji z inspek 
torem gen. Skierskim, dowódca O: K. gen. 
Berbeckim. prasy oraz szereg przedstawi 
cieli organmizacyj społecznych. Na krótko 
przed przyjazdem Dostoinego gościa przy 
był do bramy triumnfalnej wojewoda po- 
znański p. Bniński wraz z małżonką. Po 
chwili na szosie ukazały się anta p. Prezy 
denta. Kompanja honorowa 63 pułku pie- 
choty sprezentowała broń, orkiestra ode- 
grała hymn narodowy. Prezydent Rzpli- 
tej wysiadł z samochodu i przeszedł przed 
frontem kompani: honorowej, poczem wo 
jewoda Bniński przedstawił p. Prezyden- 
towi towarzyszące mu osoby.. Prezydent 
miasta dr. Śliwiński powitał p. Prezyden 
ła dluższem przemówieniem. poczem wrę 
czył mu na srebrnej tacy chleb i sól. — 
Wśród emtuzjastycznych okrzyków zebra 
nych na ulicach tłumów udał się p. Prezy 
dent Rzplitej do Fary wqaz ze swem oto- 
czeniem, wśród którego znajdowali się 
przybyli specjalnie z Warszawy ministro- 
wie: Niezabvtowski i Dobrucki. dyrektor 
departamentu kultury i sztuki dr. Skotnic 
ci. wiceprezydent Borzęcki. cgemeralicja, 
rada miejska. magistrat, przedstawiciele 
policji, władz i t. d, 


ODSŁONIĘCIE POMNIKA. 

„ Po nabożeństwie przy dźwiękach fan- 
far i hymnu narodowego oraz spontaniez 
nvli okrzykach ludności uda! się p. Pre- 
avionit do muzeum miciskiego. skad e- 

krławany przez szwadron 16 pułku u- 
i św mdał sie na plac Kochanowskiego 
sr- dokomania odsłonięcia pomnika Hen 
rka Sienkiewicza. Olbrzymi plac ziległy 
tlumy publiczności i delegacje ze sztanda 


rami. Przed pomnikiem p. Prezydentowi 
przedstawiony został nieulękły bohater 
Michał Drzymała. 

P, Prezydent zajął nastepnie miejsce 
na fotelu przed pomnikiem. W tei chwili 
chóry odśpiewały Gaude Mater Polonia. 
Prezes komitetu budowy pomnika dr. Beł 
za w dłuższem przemówieniu skreślił zna 
czemie twórczości Sienkiewicza dla odro- 
dzenia narodowego. poczem prosił p. Pre 
zydenta Rzplitej o dokonanie odsłonięcia. 
W śród skupienia i ciszy zbliżył się p. Pre 
zydent do pomnika. z którego zdięto zasło 
ue. Chóry odśpiewały Bogarodzicę, 950- 
czemi p. Prezydent złożył u stóp pomnika 
wieniec laurowy. Przemówienia wygłosił 
rastępnie prezydent miasta Śliwiński i w 
fmieniu literatury Józef Weissenkof. Uro 
czystość zakończona została odśpiewa- 
niem Roty. 

Po odsłonięcia pomnika r. Prezydent 
Rzplitej udał się do mieszkania prywatne 
go prezydenta miasta. O qodz. 13 min. 30 
miasto podejmowałn p. Prezydenta śnia- 
daniem w hotelu .Pod orlem“. Podczas 
Śriadamia wygłosił dłuższe przemówienie 
prezes rady miejskiej Bajer. kończąc je 0- 
krzykiem ma cześć Prezydenta Rzplitej. 
Okrzyk ten evtuzałstyvcznie podchwyco.ę 
został przez zebranych. 


REGATY MIĘDZYNARODOWE. 

O godz. 16 udał się p. Prezydent z mał 
żomką i świtą stakiem do Brdyuiścia na 
miejsce regat międzynarodowych. W 
chwili przybycia p. Prezydenta orkiestry 
odegrały hymm narodowy, a publiczność 
zebrana na trybimach zgotowała mu entu 
zjastyczną owacię. Podczas zawodów 
przypłyrnęła Wisłą z Torunia sztafeta pły 
wacka w osobach Kazimiery Lesińskiei, 
Gertrudy Skowrońskiej i 16-lefniego Hen 
ryka Bur, która wręczyła p. Prezydento 
wi adreg hołdowniczy mieszkańców To- 
runia. P. Prezydemt winszował sukcesu 
młodym pływakom. Po wreczeniu nagro 
dy wędrownej Prezydenta Rzplitej, którą 
zdobyła po raz trzeci z rzędu osada A. Z. 
Z. z Warszawy—Prezydent Rzplitej udał 
się do Brdyuiścia, gdzie ogladał szluzy, 
a mastępnie odjechał samochodem do To 
riria, 


W TORUNIU. 


Już od godziny 7 wiecz. ńa placu przed 
dworcem przy bramie triurfalnej. zbudo- 
wanej na cześć p. Prezydenta Rzplitej po 
częli się gromadzić przedstawiciele ducho 
wieństwa, magistratu. rady miejskiej. kor 
piu oficerskiego, organizacyi społecz- 
nych i t. d. Wzdłuż ulicy Plastowej usta- 
wione zostały szpalery marynarki, woj 
ska oraz oddziałów przysposobienia woj 
skowego. 

O godz. 8 min. 30 nadjechały samo- 
chody włozące dostonych gości. Oddziały 
wojskowe sprezemłowały broń. orkiestry 
odegrałv hymm narodowy, a bateria arty- 
lerii oddała 21 wystrzałć w armatnich. Po 
odebraniu raportu od dowódcy kompami! 


honorowej i przejściu przed frontem w to 
warzystwie wojewody pomorskiego. Mlo 
dzianowskiego, wicewojewody Seydlitza 


i przedstawicieli władz oraz generalicii — 


p. Prezydent Rzpłlitej powitany został 
przez prezydenta miasta Bolta, który prze 


mówienie swe zakończył okrzykiem na, 
cześć Najjaśniejszej Rzplitej i jej najdo- 
stoiniejszego Prezydenta Ignacego Mości 
ckiego. Okrzyk ten podchwycony został 
przez zebraną publiczność. Po przemówie 
niu swem prezydemt Bolt wręczył p. Pre- 
zydentowi Rzplitej chleb i sól. Tymcza- 
semi grofto pań z p. woiewodzina Młodzfa 
nowska na czele powitało p. Prezydemto 
wą Mościcką. 

Po powitaniach tych Prezydent wsiadł 
do powozu i wśród niemilknących okrzy* 
ków odjechał do mieszkamia prywatnege 
wojewody Młiodzianowskiego, gdzie za- 
mieszkał. 
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Projekty czechosłowackiego ministerstwa skarbu., 
Nauka o podatkach w szkołach średnich. 


Tel. wł. „Kuriera Łódzkiego”. 
Warszawa. 31 lipca. 


Czechosłowackie ministerstwo skarbu 


proiektnie wprowadzenie do -wszystkich 


szkół średnich republiki jeszcze jednego 
przedmiotu, miamowicie nauki 9-40dat- 
kach. Przedmiot ten wykladaliby iedną go 
dze tygodniowo specialni urzędnicy 
skarbowi. 


Równocześnie ministerstwo opracowu 
je projekt ustawy o nauczaniu ekonomi 
narodowej we wszystkich szkołach. 

Z takich szkół wyjdą niewatpliwie oby 
watele, którzy mie będą się ociązali z pta 
cemiem danin państwow ych. będą bowiem. 
należycie oceniali i rozumieli ogólnonaro 
dowe ich znaczenie, 


————— 
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Akcja zbiórkowa na rodziny po lotnikach francuskich. 


Telegram własny „Kuriera Łódzkiezo”. 
Warszawa. 31 lipca. 
Akcja zbiórkowa., zainiciowana w A- 
mervce ma rzecz rodzm po zaginionych 
lotnikach Nungesserze i Colim dała 31,251 
dolarów. czyli 800,000 franków francu- 
skich. 


Fundusz ten wręczony został premjero 
wi Poincaremu, który go następnie roz- 
dzielił pomiedzy rodziny tragicznie zagi- 
nionych lotmików. Oprócz tego komitet po 
mocy we Francji zebrał dwa miliony fran 
ków: ma ten sam cel. 


Po zgonie króla Ferdynanda I. 


iqję kad ton 


ysta Z AW do irona na wezwanie narodu romskiego 


pn, oświadczenie w prasie francuskiej. 


Polska Agencja Telegraficzna, 
Paryż, 31 lipca. 

Książe Karol  rimnuński oświadczył 
przedstawicielowi. „Le Matin", iż jeśli zre 
zygnował z praw do tronu, to był do tego 
zmuszony w trudnych okolicznościach 
przy pomocy pewnych osób i środków o 
których nie chce wypowiadać sądu. Ksią- 
żę ubolewa nad konsekwencjami, jakie 
zrzeczenie się tronu przez niego może za 
sobą pociągnąć. Dziś, kiedy sytuacja Ru 
munii uległa zmianie, uważa om, że jako 
Rurmmim į iako ojciec ma prawo osobiście 
czuwać mad zapewnieniem potęgi Rumunji 
i nad interesami swojego syna: Pragnie 
on gorąco być pożytecznym. swemu kra- 
jowi, zarazem jedmak mie chce wywoły- 
wać: zamętu i niepokoju. Oświadczenie 
swe zakończył ksfażę stwierdzeniem, iż go 
tów jest, o ile naród rumuński zwróci się 
do niego, odpowiedzieć na jego wezwa- 
nie, 


GŁOSY PRASY. 


Paryż, 31 lipca. 
Szereg dzienników omawia w dniu dzi 
siejsrvm dzaiałalmość księcia Karola ru- 
murs=klero. 


„Echo de Paris“ stwierdza, że nietyłko 
zwykłe grzechy młodości ciążą na księ- 


ciu Okazał on bowiem miejednokrotnie ' 
brak właściwego sądu o rzeczy, zdolno- 
ści podporządkowania swych zachcianek 
i pragnień wyższym celom į uczitcią god- 
ności. Intrygi jego mie miałyby większe- 
go zmaczenia, gdyby mie to, że Rumumia 
przeżywa obecnie trudną dla siebie chwi- 
lẹ. W dalszym ciągu „Echo de Paris“ ży- 
czy premierowi Bratianu, aby przy równo 
czesnem złagodzeniu metod postępowania 
udato mu się utrzymać w państwie ład į 
porządek, aż do chwili osiągnięcia pełno- 
letności przez młodocianego króła Mi- 
chała. 

„Le Journal“ sądzi, że znaczenie ©- 
świadczenia ks. Karola jest tembardziej 
poważne że partia premiera Bratianu liczy 
wielu przeciwników. Dziennik dodaje, że 
Rumuni powinni zrozumieć, iż chwiła 0- 
becna nie jest odpowiednia po temu, aby 
naruszać ustalony spokój i porządek. 

„L'Oeuvre* wyraża się krytycznie o 
warmmkach, w jakich ks. Karol zrmiszony 
został do zrezygmowamia z praw do tront. 
Dziennik zwraca się do księcia z wezwa- 
niem, aby, o ile przywrócone mm będą te 
prawa, stosował w praktyce, tako król, za 
sady doktryny liberalnej, za któremi wy- 
nowiadał się jako pretendent, 
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„KURIER ŁÓDZKI”. —- Poniedziałek. 1 sferpuja 1927 roku. 


| Z WE CE ZE. 


Po roku rządów Rajmunda Poinearćgo. 


W jednei z eleganckch restauracyj 
przy Polach Flizejskich odbyła się niedaw 
mo cicha, możnaby powiedzieć. że familii 
na uroczystość. Panowie, którzy niejako 
powinie święciii wspólną uroczystość, to 
byli członkowie rządu Pofncarego. obcho 
dzącego pierwszą rocznicę sprawowania 
rządów. Okres czasu niezbyt długi, nie- 
mał, że niemowlęcy, a przecież o ile idzie 
o rząd w państwie parlamentarnem i to w 
okresie pełnym zmian. którym sa lata od 
wyborów: roku 1924. niemal że sędziwy. 

Nie można powiedzieć, aby obiadujący 
wspólnie poważni panowie byli wszyscy 
przyjaciółmi osobistymi, czy politycznymi 
Nie wiemy. jak długo potrwa ich wspól- 
praca. czy może jeszcze przed wyborami 
drogi umiarkowanych republikanów i ra- 
dykałów nie rozejdą się i czy formalni 
dotychczasowi sojusznicy nie staną nieba 
wem do otwartej walki, W rocznicowym 
dniu jednak nastrój musiał być przyjaciel 
ski i serdeczny. a zawdzięczało się go 
przedewszystkiem osobie szefa rzadu. Raj 
muid Poincare bywa nieraz oschłyv, szor- 
stki i przykty, niema jednak we Francji 
polityka ani dziennikawza najbardziej wro 
go w stosutiku do niego usposobionego, 
któryby mu odmówił majczystszych inten 
cyi w postępowaniu, mieskazitelnej uczci- 
wości i niezmożonej siły pracy i talentu. 
Plon też roku rządów przedstawia się — 
śmiało ło można powiedzieć — wcale oka 
zale. 

Naiwybitniejszym rezultatem. który 
rząd Poincarego osiąmią! głównie dzięki 
swemu premierowj,| ministrowi skarbu w 
jednej osobie. jest faktyczna, jeśli już nie 
formalna stabilizacja franka. Poteżny we 
Francji kapitał mienfnie | nieprzyjaźnie od 
nosił się do lewicowych poprzedników o- 
bostego gabinetu i stanowiskiem swem 
meraz czynie wtruchrał im przeprowadze 
nie samacji finansów. Projekt podatku od 
kapitału, rzucony w czasie wvborów r. 
1924. był najważniejszym jabłkiem miezgo 
dv. Polncare uśmiemzył niepokój wielkie- 
go kapitału i przy jego pomocy przepro- 
wadził faktyczną stabilizacię franka, co 
nawet przeciwnicy polityczni, jak nieda'w 
no Leon Blum. przywódca socjalistów, w 
pełni uznają, obawiając się jedynie na- 
stępstw ekonomicznych tego procesu. 

Wpływ osobisty Polncarego zaciążył 
również wyraźnie na libfi polityki zagrani 
cznej francuskiej, nakreślonej pnzez Her- 
riota i Brianda, a polezającei przedewszy 
stkiem na dążeniu do pojednania z Niem- 
cami. Reka Poincarego pohamowała w 
biegu zbyt szybkim wóz polityki lokarneń 
skiej, powożony przez Brianda. Opinia 
niemiecka jest z obecnego premiera fran 
cuskiego bardzo miezadowołona. Zbliżenie 
francusko-angfelskie stanowi podstawe 
bardziej mocnej i zdecydowanej obecni" 
polityki zagranicznej francuskiej. 

Poimcarć jest politykiem bardzo sta- 
nowczym i zdecydowanym, potrafi jednak 
w razie potrzeby stać się bardzo ostroż- 
cym i powściągliwym. Odnosi się to prze 
dewszystkiem do dziedziny polityki we- 
więtrznej, która go mniej interesuje i wo- 
bec której, że użyjemy tego zwrotu, za- 
chowuje nieraz neutralność i zajmuje po- 
stawę wyczekujacą. 

Można tu już było zauważyć przy koń 
cu kadencji lzby Poselskiej bloku narodo- 
wego w latach 1923 i 1924. W rządzie 
wyłowońym przez większość prawicową 
Poincaré pozostawił wpływ na admini- 
stracie w ręku radykałów, z ozego czynili 
mi zarzuty pelni temperamentu przedsta- 
wiciele prawego skrzydła bloku narodo- 
wego, ówcześni posłowie Jerzy Mamdel i 


Andrzej Tardieu, który zresztą w ostat- 


ich czaszch przebył ze względów aportu 
uietycznych dość daleko idącą ewolucię 
w kierunku lewym. 
Ten sam obiaw można było zaobser- 
wować w czasie obecnych rządów. Poin- 
carć, rozciągnąwszy wpływ swój na po- 


litykę zagraniczną i finansową, aní my- 
lał naruszać stanu posiadania radyka- 
łów i dlatego, mimo dawnych walk polity- 
cznych, łatwiejszym był dla nich do stra 
wienia w koalicji od innych prawicowych 
polityków. Radykałom w parlamencie i 
przedstawicielom ich w rządzie zależało 
bardzo na przeprowadzeniu reformy Wy- 
borczej, powołującei na nowo do życia 
jedno-mandatowe okręgi wyborcze. Pom 
carć w zasadzie jest zwolennikiem syste- 
mu proporcjonalnego, o który walczyła 
prawica Izby. poselskiej, popieraną w tej 
sprawie i przez komumistów. Minister 
Ludwik Marin, przedstawiciel najsilniej- 
szej grupy prawicowej, Unii republikań- 
skiej, w gabinecie wystąpił zdecydowanie 
przectw projektowi reformy wyborczej, 
wmiesionemu przez radykalnego ministra 
spraw wewmętrznych, senatora Alberta 


Sarraut. Sam premier zachował się w tej 
sprawie biernie i zaznaczywszy prywat- 
nie swoją opinię nie pokazał się ani oa 
chwilę w czasie burzliwych obrad mad re- 
forma wyborczą w parlamencie. 
Jedno-mandatowe okręgi wyborcze u- 
łatwiają w zasadzie kooperacię stron- 
nictw lewicy. a więc socjalistów i rady- 
kałów, przy wyborach a ewentualnie i w 
parlamencie, a tem samem zmniejszają 
szanse Poincarćgo na przyszłość. Obec- 
ny premjer jednak. nie oświadczając się 
przeciw reformie, nie zamyka sobie drogi 
na przyszłość i zdaje sobie przytem spra- 
wę, że współdziałanie przy wyborach i 
kooperacja w Izbie Poselskiej to nie są 
nieraz rzeczy identyczne jak się to już 0- 
kazało w czasie kadencji Izby, wybranej 


w r. 1924-ym pod hasłem kartelu lewicy. 
70: 


Problem odbudowy Wielkich Węgier. 


Madziarski związek „witeziów” rozsyła wici. 


Po wielkiej wojnie powstały we wszy 
stkich państwach europejskich tak nowo- 
zorganizowanych, jak i starych — liczne, 
pozostające pod różnemi wpływami poli- 
tycznemi organizacje napół wojskowe. 

We Wiłoszech wysunęła się na czoło i 
stłumiła odrazu wszelkie inne organiza- 
cje, wielka, cywilna armia faszystów. W 
Austrii w czasie ostatniej rewolucji wie- 
deńskiej wypłynęły na widownię organi- 
zacje republikańsko-socialistyczne Schutz 
bundu i nacjonalistyczno-faszystowskie. 
W republice czechosłowackiej zażywają 
szczególnej adoracji organizacje legjonar- 
skie, ale ven. Gajda werbuje sobie ; fa- 
szystów. 

Oryginalna, o charakterze nieomal $re 
dniowiecznym, organizację powołali do 
życia Madziarzy. Jest to związek „wi- 
teziów*, związek rycerzy, gatunek nowei 
szlachty, Do organizacji tej mogą należeć 
tylko mianowani i „pasowani na rycerzy 
(witeziów)* azłonkówie. Taki* pasowany 
na rycerza obywatel zażywa następnie 
wyjątkowych praw i przywilejów. Jeśli 
nazwisko jego nie ma dobrego brzmienia 
szlachecko-madziarskiego, madziaryzuje 
się ono w dniu pasowania ma rycerza. 
przyczem każdy nowy rycęcz doby współ 
czesmej ma prawo i obowiązek dodawać 
do swego mazwiska nowonabyta swą 
godność: „witeź”*. A wiec mo. lakób Za- 
jączek nazywałby się Jakób Witeź-Zającz 
kowski, zmiana zaś nazwiska przeszłaby 
automatycznie przez wszystkie jego pa- 
pierv. 

Do organizacii witeziów mogą należeć 
tylko tacy obywatele wecgierscy, którzy 
w czasie wojny oraz walk rewolucyjnych 
zachowali sie bohatersko i całą dusza są 
dziś oddani idei odbudowy wielkich Wę- 
gier. 


Wszystkich pasowanych na rycerzy 
członków organizacja posiada 8671, w 
tem 1966 oficerów i 6711 szeregowych. 
W organizacj; panuje ład i porządek woj- 
skowy. Państwo nadaje im ziemię ì osa- 
dza ich głównie na pograniczach. Tak 
więc „witezie'' dzierżą straż u grame sło 
wackich., rumuńskich | jugosłowiańskich. 
Na dany mak — pod ich sztandarami, mā- 
ją się skupić inní obywatele, by ruszyć 
po odbiór utraconych traktatem w Tria- 
non dawnych ziem węgierskich, 

Organizacja witeziów, tej nowej szłach 
ty węgierskiej, charakterem swym przy- 
pomima wprawdzie organizację italsko-fa- 
szystowską, ma ona jednak i specyficzne, 
madziarskie cechy, które czynią ją wyiąt- 
kowo przyciągającą dla szerokich mas 
patriotycznej. nieszłacheckiej młodzieży 
węgierskiej. Witezie, zwłaszcza w dobie 
obecnej. zażywają szczególnej popularno- 
ści. Podięta przez lorda Rothemer akcja 
na terenie międzynarodowym ma nzecz 
odbudowy Węgier w granicach dawnych 
—wywołała w szeregach nowej szlachty 
wielkie poruszenie. Kamitanowie okręgów 
CY na czele witeziów, rozpalają już 
wici. 

Ale i sasiedzi, o których powrót do 
krajów korony św. Stefana chodzi, nie 
śpią, Płerwszy odezwał się przywódca 
Słowaków ks. Hlinka, którv w płomien- 


nem swem przemówieniu w Koszycach 0- - 


świadczył, że naród słowacki będzie bro- 
nit swej wolności do ostatniej kropli krwi 
iza nic: niedv nie wróci do niewoli ma- 
dziarskiej. Cała prasa czechosłowacka z 
goracym aplauzem powtórzyła te słowa 
wodza narodu słowackiego. 3 


© czem piszą inni? 


PRZEGLĄD PRASY. 


„Aragiezna”® ewentualnością, iż Polską może 
rządzić niezależna od międzynarodowych or- 


PARADOKS POLITYKI P. P. S. 

„Podwójna, przedpokojowa i opozy- 
cyjna* gra polityczna P. P. S. z taką wrza 
wą uprawiana w walce z  samatorami, 
zwraca uwagę nawet samego obozu sa- 
nacji. Socjaliści w alarmach swych są je- 
dnak nie całkowicie zdecydowani i pewni 
grumtu, ale są przecież przezorni. Walczą 
z samacją, nie wchodząc w szranki z mar- 
szałkiem Piłsudskim. Nie bez kozery gło- 
szą, że polityce tej trzeba nadać Ściśle o- 
kreślone ramy w walce opozycyjnej zaś 
wytknąć zasadniczy jej cel. 

loto co na ten temat pisze 


Warsz, Por.': 
„Cała walka rzekomo opozycyżna P. P. S. 


ma ten główny cel, zby krzykiem sprowo- 
kować pana, żeby otworzył drzwi i kazał je- 
dnym wyrzucić drugich z przedpokoju. Te 
są ramy, cel i sens opozycji antyrządowej i 
anty-sanacyjnej P. P. S 
Faktem jest, iż P. P. S. połączona jest 
z obozem samacji nietylko „węzłami for- 
malno-konspiracyjnemi". Jakie ogniwa 
dalsze spajają P. P. S. z sanatorami. Wy- 
jaśnia również „Gazetą Warsz. Por.": 
„Jest to paniczny strach przed rządami na 
rodowej większości w Polsce, strach przed 


„Gazeta 


ganizacyj myśl narodowa, oparta o polską 
wyłączmie rację stanu i polski obóz narodo- 
wy. Strach ten wypływa zarówno ze Źró- 
det partyjno - ideowych, jak i łego, Że w 
obozie sanacji, P P. S$, Wyzwoleniu, pracują 
wpływy masonerii międzynarodowej, która 
nie może ścierpieć myśli, by Polska mogła 
być rządzona niezależnie od jej dyrektyw a 
wbrew jej ideom polityczno-moralnym.'* 

Loto jak tłumaczy to pismo. tajemnice 

polityki P. P. S. wobec sejmu: 

„Tem właśnie, że w Sejmie obeonym skry 
stalizowała się ostatecznie mimo wszystko, 
większość narodowa, że wracano do formo- 
wania jej poprostu żywiołowo po każdej prós 
bie, która ją nadwątliła, że ostatecznie w ło- 
nie samego Sejmu już nie było środka do o0- 
balenia tej większości, tkwi powód ataków 
na Seim. W tem kryje się wytłumaczenie te 
go dziwnego paradoksu, jakim jest polityka 
tego obozu wobec Sejmu i solidarność z nim 
wewnętrzna „opozycyjnej P. P. S5. 


ZBYTECZNY KŁOPOT. 
Wobec zapowiedzianych na dzień 2-go 
sierpnia narad klubowych, które toczyć 


się będą na temat zwołania nadzwyczająę 
sesji sejmowej zachodzi kwestja kto bę 
dzie paņem sytuacji — rząd nad seimer ł 
czy sejm nad rządem. Ponieważ wysuwą 
się tu przedewszystkiem sprawa podwy: 
żek urzędniczych, którą rząd wyznaczył 
do załatwienia na okres przedwyborczy 
nie należy sądzić, by sejm czynił trudno- 
ści rządowi w sprawie w każdym bądź 
razie popularnej, | 

Opinją „Kur. Polskiego" ua to zagad. 
nienie iest pewność, że: g 

„Niewątpliwie rząd będzie nalegal, żeby 
sprawy budżetowe, jako konieczności pait- 
stwowe, były traktowane przed innemi, kłó- 
rych rząd nie uważa za niezbędne. Z tego 
wszystkiego wynika, że w obecnej sytuacii 
znowu rząd będzie górą, albowiem Sejm nie 
będzie chciał przeszkadzać rządowi w akci 
zmierzającej do podwyżki pensyj urzędni- 
czych, Wobec łego zastanawianie się nad 
programem sesji nadzwyczajnej] Sejmu, które 
ma być treścią obrad prezydłów klubów w 
dn. 2 sierpnia wydaje się mało  istotnem. 
Wszystko wskazuje na to, że rząd zażąda 
od Sejmu uchwalenia pokrycia na wydatki 
nadzwyczajne, poczem każe mu się rozejść 
do domu, chyba już w tym składzie na stałe, 
czyłi innemi słowy go rozwiąże", 
Jednocześnie „Kur. Polski“ daje rady: 

kalną poradę przed chwiłą rozpoczęcia na 
rad klubowych: 

„Zbytecznym jest więc kłopotem delibe 
rowanie nad tem, czem się ma zająć Sejm n 
schyłku swego żywota. W walce z rządem 
Seim wszystek proch wystrzelał, a tej resz- 
ki, która została jeszcze nie zechce zużyć na 
nabój któryby trafit w urzędników.“ 


Hanki aoter. amerytańie 


powinny być ujawnione. 
Charakterystyczny artykuł po- 
sła Dismanda. 


Poseł Diamand z kluby P.P.S., który 
niejednokrotnie brał udział w delegacjach 
rządowych, a znany jest ze swoich wy- 
stąpień w sprawie traktatu handlowego 
z Niemcami. ogłosił artykuł, w którym 
wzywa rząd do ujawnienia warunków 
BPO amerykańskiej. =Pisze on m. in- 
nemi: 

Dopóki warunki umowy mie były usta- 
lone, dopóki odbywały się targi, można 
się było zgodzić na tajemniczość, która 
rząd otaczał czynione zabiegi. Mylne by- 
ły wprawdzie usiłowania rządu uspaka- 
jamia opinji publicznej — powiedzmy par: 
lamentarnej — niezupełnie ścisiemi wia- 
domościami, ale teraz, gdy wszystko jest 
ustalone. nie wolno rządowi zatajać ści 
słej treści zupełnie zawartej umowy po- 
życzkowej. 

Pożyczka nie obciąża rządu, ale spo- 
łeczeństwo. Ciężary z pożyczki wynika- 
jące i mniej, albo bardziej uciążliwe wa- 
rumki, obciążają społeczeństwo i musi mu 
być dana możność wypowiedzenia swej 
opinii przed zatwierdzeniem umowy przez 
Sejm. Narazie formalnie rząd nie jest 
panem społeczeństwa, jeno jego, w naile- 
pszym razie, pełnomoonikiem. Wolę 
swoją w umowie rząd wyraża jako wolę 
narodu, nie może zatem bez największej 
konieczności przed narodem zataić umo- 


Rząd winien bez zwłoki ogłosić treść 
umowy z bankierami amerykańskimi, 

Jeden z wybitnych finansistów. cieszą- 
cy się zaufaniem rządu, niedawno przed 
wyjazdem do Anglil, wyraził swe zdzi- 
wienie, że nie zaznajomiono go z treścią 
umowy pożyczkowej. Posiadając wiele 
dośwładczenia na finansowym targu ame- 
rykańskim, mógłby on oddać polskim in- 
teresom niejedną usluge, trudno, 
gwałtem tajenmicy odsłomić nie mógł. Ja- 
kież było jego ździwienie, gdy w Londy- 
nie jeden z wyższych urzędników tamtej 
szego ministerjium skarbu, witajemniczył 
go we wszystkie warunki umowy pożycz- 
kowej polsko - amerykańskiej! 

P. Bartel. który jest „mówiącym mi- 
nistrem”, w obecnym TZ barzo czę- 
sto wymownym. musi też zabrać głos w 
sprawach płerwszorzednej wagi. Polska 
nie może nie wiedzieć o umowach, ją o- 
bowiązuiących. gdy zagranica szczegóło- 
wo jest o nich informowana. 
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Po zgonie Ś. p. ks. prałata 
Emiljana Tymienieckiego. 
W ubiegłym tygodniu zmarł wieloletni 


proboszcz par. Zaborów. ks. prałat Emi- 
lian Tymieniecki, brat J. E. ks. biskupa 


| dr. Tymienieckiego. urodzony w dn. 21 
sierpnia 1859 r.. wyświęcony na kapłana 


w r. 1882. Na pogrzeb. który siłę odbył 
wczoraj, przyjechał J. E. ks, biskup Ty- 
miemiecki, a ze strony kapituły warszaw- 
skiej wydelegowamy został z egzortą ks. 
prałat Faijęcki. 

W zmarłym straciła parafia zaborow- 
ska kochanego duszpasterza, a archidjece 
zia zacnego kaplama. Pokój jego duszy! 


SKUTKI ONEGDAJSZEJ BURZY. 
Onegdajsza burza wyrządziła wielkie 


"szkody ma prowincji. 
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W mieście skończyło się. jak zwykle 
na lekkim potopie, zaś w powiecie ulewa 


"zniszczyła wiele niezwieziomego jeszcze 


z pól zboża. 
W kilku wioskach okolicznych woda 
podmyła kilka zagród oraz zniosła BOY 


"na strugach { rzeczkach. 


DODATKOWE KREDYTY DLA ROLNI 
i KÓW. 
Ministerstwo Rolnictwa rozpoczęło w 
Min. Skarbu starania o wyasystnowanie 
na pomoc dla okręgów, dotkniętych kles- 


kami elementarnemi. dodatkowego kredy 


tu w wysokości 5 milionów złotych. 
Dotychczas na te cele wvdano f roz- 
dzielono około 12 milionów złotych. 


PIELGRZYMKA CZECHOSŁOWAKÓW 
DO CZĘSTOCHOWY. 


Częstochowa będzie gościła osobliwą 
pielgrzymkę, pierwszą pielgrzymkę z Cze 
chosłowacji. Z inicjatywy przeora Pre- 
monstrantów, mających urocza swą siedzi 
bę w Pradze na Strachowie. ks, Metodego 
Zavorała przybywa do Częstochowy w 
vierwszych dniach sierpnia pielgrzymka, 
w której weźmie udział około 150 osób, w 
tem 60 księży. W pielgrzymce będzie tak 
że uczestniczył minister poczt Nosek, wi- 
ceprezes partji ludowei. 

Pielgrzymka wzbudziła w kołach ka- 
tolickich czeskich bardzo żywe zaintere 


"sowanie. Po drodze zwiedza pielgrzymi 


również Kraków. gdzie zabawia dwa dni. 


NOWE WŁADZE POLITECHNIKI 
LWOWSKIEJ. 
W wyniku wyborów: władz akademic 
kich Politechniki Lwowskiej na rok nauko 


‘wy 1927-28 zostali wybrani: J. M. rekto- 


rem prof. dr. Juljan Tokarski, zwyczajny 
prcfesor mineralogii i petrografii. dzieka- 
nami zaś wydziałów inżymienii, prof. dr. 
Antoni Wereszczyński (ponownie). archi- 
tektonicznego prof. inż.Władysław Derda 
cki, mechanicznego — prof. dr. Roman 
Witkiewicz, chemicznego — prof. dr. Wa- 
cław Leśniański (ponownie). rolniczo-la- 
sowego — prof. inż. Jan Ladenberger, o- 
sólnego — prof. dr. Włodzimierz Stożek 
(ponownie). 


———— 


4 ZŁOTE RODAŁY W ZIEMI. 


Podczas robót polowych, przeprowa- 
dzanych przez 1 pułk artylerii w pobliżu 
Glinek pod Wawrem. natrafiono wczoraj 
na skwapliwie zakopany skarb w. ziemi. 

Ku niemałemu zdumieniu żołnierzy za 
lśnity przed ich oczami 4 złote rodały, po 
chodzace niewatpliwie z kradzieży. Roda- 
ty te wzięła na przechowanie policja. 


NOCNE DYŻURY APTEK. 


Dziś dyżurują apteki: F. Wójcickiego, 
Napiórkowskiego 27. W. Danieleckiego, 
Piotrkowska 127. P. limiekiego i Cymmera 
Wólczańska 37, Lein'webera. Plac Wolno 
ści 2, 1. Hartmama. Młynarska 1, J. Kahana 
Aleksandrowska 80- (b) 


„KUK1ER ŁODZKI”. — Poniedziałek 1 sierpnia 1927 roku. 


` Łódź w walce z erużlicą. 


Otwarcie sanatorium Kasy Chonyi 


LUSS 


Przebieg wczorajszych uroczystości inauguracyjnych. 


i Łodzi, miastu pracy. w. murach którego 
liczne rzesze dzieci dotkniętych chorobą 
gruźlicy z bólem serc młodych ciężko 
chwytają schorzałemi płucami tak niewie 
le zdrowego powietrza i z radością kąpią 
bakcylem choroby zgnębione ciałka w u- 
zdrawiającem í życiodajnem słońcu, wie- 
le jeszcze brak, by opanować sytuację i 
zażegmać niebezpieczeństwo. To. co się 
dotychczas uczyniło w dziedzinie zdro- 
woimości mieszkańców i to, co się zamie 
rza uczynić jest jeszcze nie wszystkiem. 
Łódź ma skutek swych specyficznych wa 
trunków długo będzie jeszcze miastem, w 
którem gruźlica nie zaprzestanie spusto- 
szenia w szeregach najmłodszych jego o- 
bywateli. Chwalebne sa poczynania 
władz i instytucyj, dla których zdrowie 
młodego pokolenia stanowi jedyną z po- 
ważnych trosk. Brak odpowiedniej ilości 
szpitali, miejsc leczniczych odczuwa Łódź 
dotkliwie. Braki te w znikomej cześci pū- 
kryte zostaną założeniem nowego zakła- 
du leczniczego dla chorych na gruźlicę w 
Tuszynku. Zakład ten został zbudowany 
przez zarząd Kasy Chorych w Łodzi, a,ko 
rzystać zeń będą ubezpieczeni i ich rodzi 
ny. Zapowiedziane otwarcie pierwszego 
pawilonu sanatorium gruźliczego w Tu- 
szyku mastapiło w dniu wczorajszym. 


INAUGURACJA. 

Na uroczystość tę przybyli do Tuszyn 
ka: zarząd Kasy Chorych in corpore, 
przedstawiciele wszystkich związków za 
wodowych i oOrganizacyj robotniczych, 
przedstawiciele Kas Chorych w innych 
miastach, Okręgowego Związku Kas Cho 
rych i Ogólnopolskiego Zwiazku Kas. 

Z ramienia Ministerstwa Pracv i Opie 
ki Społecznej przybyli: naczelnik departa 
mentu, referentka min. pracy. naczelny le- 
karz kasy w Warszawie oraz przedstawi- 
ciele władz miejskich w osobach: p. wÈ 
cewojewody Lewickiego, p. naczelnika 
Wojciechowskiego. p. starosty Rżewskie- 
go, senator dr. Konciński | szereg zapro- 
szonych gości. 


« SYMBOLICZNE PRZECIĘCIE WSTĘGI. 


Przedstawiciel ministra pracy przeciął 
symboliczną wstęgę i wygłosił przemó- 
włenie, w którem podkreślił znaczenie sa 
natorium w mieście o tak nieprzyjaznych 
warunkach zdrowotnych, jak Łódź, które 
w Tuszynku broni setki obywateli przed 
najstraszniejszym wrogiem gruźlicą. 

Goście, oprowadzami przez członków 
zarządu Kasy, zwiedzili następnie pawilon 
pierwszy. w którym przebywa obecnie 
120 dzieci. 


_ Pawilon ten sprawia imponujące wra- 
żenie zarówno z pumktu widzenfa architek 
tonicznego, jak i najnowszych wymagań 
techniki, zastosowanej przy budowie. 

Budynek z obu stron posiada wiełkie 
werandy, wmętrze zaimuje sala jadalna i 
sale sypialne z 60 łóżkami dla chłopców i 
60 dla dziewcząt. 


PLANY NA PRZYSZŁOŚĆ. 

ń Po zwiedzeniu pawilonu. wicedyrektor 
inż. Szuster wygłosił referat, w którym 
zaznajomił zebranych z planami Kasy 
Chorych, która w ciagu pięciu lat ma za- 
miar wybudować pięć pawilonów. z tega 
jeden zimowy dla dorosłych. przyczem 
specjalny pawilon zajmować bedzie po- 
mieszczenia administracyjne. ŝpichrze 0- 
raz kuchnię, z której specialna kolejka €- 
„lektryczna dowozić będzie pożywienie de 
pozostałych pawilonów. 

Po wygłoszeniu referatów zarząd Ka 
sy Chorych podejmował gości posiłkiem. 
podczas którego wysgłoszono szereg prze- 
mówień, nacechowanych wdzięcznością 
dla zarządu Kasy Chorych za tak pożyte- 
czne dzieło i wyrażono życzenie, by dal- 
sze plany rychło zostały przez Kasę Cho 
rych zrealizowane. 
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Read u wale z żetrańuwm | włórzępniwiem. 


Projekt Ministerstwa Pracy i Opieki Społecznej. 


Ministerstwo Pracy 1 Opieki Społecz- 
nej przesłało już do prezydium Rady Mini 
strów projekt rozporządzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej o zwalczaniu żebractwa 
i włóczęgostwa. Projekt powyższy wska 
zuie środki zwałczania żebractwa ì włó- 


częgostwa oraz kategorie osób. podlegają . 


cych postanowieniom ustawy. wyłączając 
z pod iej postanowień nieletmich do lat 17. 

Projekt przewiduje utworzenie do- 
mów pracy dobrowolnej. przytuńteów i do 
mów pracy przymusowej. 

W przytułkach lub domach pracy przy 
musowej będą umieszczani włóczędzy í 
żebracy niezdolni do pracy lub o zmmiej- 
szomei zdolności. 

W sprawach o mieszczanie w przy 
tutku lub w domu pracy przymusowej 
właściwe są sądy pokoju; w postępowa- 
miu sądowem osoba pociagnieta do odpo- 
wiedzialności będzie miała zawsze obroń 
cę z urzędu. 


W projekcie przewidziane są dwa îm- 
stytuty prawa kamego: zawieszenie wy 
konania kary i warumkowe uwolnienie — 
Projekt podkreśla konieczność przyjmo- 
wamia do domu pracy dobrowolnej b. wię 
Źmiów. w celu przygotowania ich do pra- 
cy zawodowej i zatarcia piętną przestęp- 
stwa. 

Do zakładania i utrzymywania domów 
pracy przymusowej i dobrowolnej obowią 
zame mają być wojewódzkie związki ko- 
munalne, do czasu zaś utworzenia ich — 
powiatowe związki komulialne oraz mia- 
sta, wydzielone z powiatów. 

Projekt rozporzadzenia Prezydenta 
Rzeczypospolitej o zwalczaniu żebractwa 
i włóczęgositwa przewiduje częściowe 
wprowadzenie go w życie tak pod wzgle- 
dem terytorialnym. żak i materialnym wi 
zależności od możności finansowej związ 
ków komunalnych. 


Sejmowe wydanie dzieł Adama Mickiewicza. 
Dział prozy zostanie wkrótce oddany do druku. 


Redakcja sejmowego wydania dzieł 
Adama Mickiewicza złożyła Ministerstwu 
Oświaty opracowanie krytyczme całego 
działu prozy. z wyjatkiem „Kursów litera 
tury słowłańskiej''. 

Ministerstwo jeszcze w roku bieżącym 
przystąpi do druku tego działu. zaś druk 


działu poezii zacznie się później. Z działu 
poezii opracowany | całkowicie przygoto 
wany do druku jest miarazie „Pan Tade- 
usz“. 

Redakcie wydania sejmowego dzie! 
wszystkich A. Mickiewicza prowadzą p. 
Artur Górski i rektor St. Pigoń. 


Komunista wiceprezydentem Pruszkowa. 


Wyniki wczorajszych wyborów. 


Przy wczorajszych wyborach wicepre 


zydenła I 3 ławników m. Pruszkowa, wi 


ceprezydentem został wybranv komumista 
Stanisław Berefilt. i } 
Nadto ławmikami zostali wybrani Ko- 


mumiści: Antoni Wysocki i Bronistaw 
Kopp oraz Józef Kwasieborski z chrześci 
jańskiej demokracji. 

Kiub komunistyczny w Radzie m. Pru- 
szkowa nosi mazwę „Lewicy robotniczej”. 


NE ZZA ZIE POT EWY OECD PREZESOOO AAAA E 


Co dziś usłyszymy z gło” 
śnicy radjo-aparatu ? 


Program warszawskiej stacji 
nadawczej. 


Poniedziałek, 1-go sierpnia. 

Warszawa, 1111 m. — 15.00 Komunikaty; 17.20 
Odczyt p. t. „Z zagadnień szkolnictwa powszech- 
nego i budlownictwo szkolne”, wygłosi dr. Stani- 
sław Tynalski z działu „Pedagogika i wychowa- 
nie"; 17.45-Nad program i komunikaty; 18.00 
Transmisja miizyki tanecznej z kawiarni „Gastro- 
nomia* w wykonaniu orkiestry Lewinsońta i Slo- 
bodnika; 19.00 Odczyt p. t. „Wrażenia z Włoch”, 


wygłosi red. Z. Kleszczyński; 19.15 Rozmaitości, 
wypowie p. Bocheński; 19.35 10-ta lekcia kursu 
clementarnezo języka francuskiego według pod- 
ręcznika preiegenta prof. Lucien Roquigny; 20.00 
Komunikat rólniczy; 20.30 Koncert wieczorny, w 
przerwie biuletyn „Messager Polonais" w języłu 
francuskim. Wykonawcy koncertu: p: Berta Craw 
ford (śpiew), p. Lucjan Budkiewicz (wiolonczela), 
p. W. Jakubczyk (klarnet) i p. St. Nawrocki (a- 
kompanjament). W programie: Mendelsohn, Lotti, 
Spohr, Boccherini, Liszt, Weber; 22.00 Komunikat 
otniczo-meteorologiczny, sygnał czasu, komuni- 
katy policji, nad program. 


— 


Teatr, muzyka i sztuka. 
Z TEATRU MIEJSKIEGO. 


Z powodu przypadającego na sierpień urlopu 
artystów biorących udział w bieżącym repertua-' 
rze — przedstawienia w Teatrze Miejskim na kil- 
ka dni zostaną przerwane — potem pod reżyserią 
K. Tatarkiewicza, ukaże się znakomita lekka kome 
dja Vernewill'a „Azais“, która zdobyła sobie v 
Warszawie w Teatrze Małym niebywały sukces. 
O dniu premiery będą specjalne zawiadomienia, 


TEATR POPULARNY. ! 
Wczoraj po 60-tem przedstawieniu „Trędowa- 
tej“ Teatr Popułarny zamkną! swoje podwoje ta 
przeciąg jednomiesięcznych feryj letnich, w któ- 
rym to czasie przeprowadzony będzie remont 
sceny i sal. Rozpoczęcie sezonu nastąpi w dnin 
10 wrześmia r. b. 


Na srebrnym ekranie. 


„L U N A 
„BLAZEN Z MIŁOŚCI” oraz „LEPIEJ SIĘ 
ŻENIĆ". 

Wybitna indywidualność i wszechstronny ta- 
lent nieodżałowanego „Maksia” odbiły się trwa- 
łem piętnem na wszystkich jego filmach. Ten ge- 
njalny komik tworzył sam scenarjusze wszyst- 
kich prawie swoich ról i w tej dziedzinie okazal, 
się niewyczerpany w pomysłach. 

Wskutek silnego rozstroju nerwowego Maks 
był zmuszony przerwać pracę i za poradą le- 
karzy osiadł w Chamonix w Alpach, oddając się 
z zamiłowaniem sportom zimowym, wskutek cze: 
go szybko wrócił do zdrowia. 

Następnym jego filmem była słynna „Kawia- 
renka“. Zachęcony powodzeniem Maks wyjechał 
do Hollywood i stworzył 2 świetne lekkie kome- 
dje: „7 lat nieszczęść" i „Bądź moją żoną* — 
wreszcie w wiedeńskiej wytwórni „Vita“ stwo- 
rzył ostatnie swoje arcydzieło pod tyt. „Błazen 
z milości“, wznowione obecnie. w kino-teatrze 
„Luna. 

Po zrealizowaniu „Błazna z miłości”, praw- 
dziwego cudu szampańskiego humoru i dowcipu. 
Linder znalazł się u szczytu powodzenia. Wów- 
czas podjął wykonanie „Strzelca od Maksyma”... 
Niestety, nie ujrzymy go nigdy; tragiczną i do- 
browolną śmiercią, w kwiecie wieku, przeciąi 
„król śmiechu“ pasmo swego żywota. 

Film pod tyt. „Lepiej się żenić* jest mocnym 
współczesnym dramatem obyczajowym. Pod 
względem literackim jest to najlepszy film jaki 
w ostatnich czasach widziałem. Scenarjusz jest 
tak subtelnie przeprowadzony, tak zręcznie prze- 
wija się wśród gąszczu techniczno - filmowych 
trudności, w tworzywie silnego natchnienia, tak 
dzielnie niesie skarb swej idei, jasne światło 
swej myśli poprzez wszystkie sensacje i inne de- 
koracyjne upiększenia filmowe, że dusza widza 
bezpośrednio styka się z duszą filmowych boha- 
terów. 

W rolach głównych: Levis Stone, kusząco - 
piękna Paulette Duval, Louise Fazanda I sympa- 
tyczny Konrad Nagel, a dzięki ich koncertowej 
grze obraz przepojony jest jakimś tajemniczym. 
a cudowftym eliksirem życia filmowego, któregc 
istoty nikt dokładnie określić nie zdoła, mimo, iż 
wyczuwa się go od pierwszej sceny obrazu. 

Bicen. 


D SE ZU 


KORJER SPORTOWY. 


Pięciobój lekko-atletyczny 


o mistrzostwo Łodzi 
zdobył Starosta (Ł. K. S.) 


Wszystkie nagrody sę moj lekko 
atleci Ł, K. 


W dniu wczorajszym według zapowie 
dzi odbyły się na boisku WKS zawody © 
mistrzostwo Łodzi w pięcioboju, Mi- 
strzem pięcioboju został Starosta (ŁKS), 
uzyskując 2,368,56 punktów, drugie miej- 
sce zajął Hajek (ŁKS) 2,365,40 punktów, 
trzecie miejsce uzyskał Welnic (ŁKS) — 
2,230,305 punktów. 

Wyniki techniczne pięcioboju przedsta 
wiają się następująco: 

Skok w dał: 1) Hrymkiewicz (ŁKS) — 
6.11 mtr., 2) Welnic (ŁKS) 5,88.5, 3) Bobiń 
ski (ŁKS) 5,50 mtr.; rzut oszczepem: 1) 
Haiek 39,06 mtr.. 2) Wejmie 34.17, 3) Bo- 
biński 33.93; rzut dyskiem: 1) Starosta— 
26.87, 2) Krysiński (niestow.) 25,87,5, 3) 
Hajek (ŁKS) 25.86: bieg 1500 mtr.: 1) Sta 
rosta 4,29,8, 2) Hajek 4,39 i 3) Welnic — 
4,57 mtr.; — bieg 200 mtr.: 1) Hrynkie- 
wicz 23.8 (rekord okręgowy), 2) Welnie 
25 sek. 3) Hajek 25,4 sek. ; 


Mecz lekko-atletyczny 
Polska — Jugosławja. 


y l-szy dzień. W Zagrzebiu odbywają 
się zawody lekkoatletyczne między repre 
zentacjami Polski | Jugosławii. Pierwszy 
dzień zawodów: przedstawia się następi- 
jąco: bieg 100 mtr. wygrał Szenajch (Pol- 
ska) w czasie 11,1 sek., drugi Dobrowol- 
ski (Polska), bieg 400 mtr.) wygrał Wajs 
(Polska) w czasie 52.2, drug! Roset, bieg 
1500 mtr. 1) Foryś (Polska) w czasie — 
4:14.2, drugi Jamowski; skok w wzwyż: 
1) Jakubie (Jugosławia) 1,75 mtr.. 2) Fry 
szczyn (Polska) 1,70 mtr.: rzut Cszczepem 
1) Lesier (Jugosławia) 53,69 mtr.. 2) Sma 
kuiski (Polska) 53,09. rzut kula: 1) Ambro 
zi (Jugosławia) 13,06, 2) Górski (Polska) 
12,99; sztafeta 4 razy 100 mtr, wygrała 
Polska w czasie 44 sek. 

4 Wiii ogólnej prowadzi Polska 


LKS M — GMS I 5:1 (3:0). 

Zawody odbyły się ną boisku ŁKS= 
Zwycięstwo odniosła drużyna ŁKS w sto 
sunku 5:1 (3:0). Gra żywa i nadzwyczaj 
imteresująca. ŁKS grał bardzo ambitnie, 
widać było wolę zwycięstwa. Bramki u- 
zyskali: Stollenrwerk 2, Brzeski. Śledź i 
Mikołajczyk po jednej. Dla GMS: Bartosz 
z karnego, 

„Grono* wystąpiło do zawodów tych 
bez Podłaskiego, który w tym czasie brał 
udział w zawodach wojskowych. 


ŁKS IN — GMS II 8:2 (5:1). 
Juniorzy czerwonych spisali się tym 
razem dzielnie. Szczególnie popisywał się 
ostremi strzałami Tworos, który sam wzy 
skał 5 goali. Za nim poszedł Kozanecki, 
zdobywca 2 bramek. 


SOKÓŁ (Zgierz) — TURYŚCI II 5:1 (0:0) 

Sensacyjny f niespodziewany wynik. 
Turyści osłabli w swej żywiołowości i tr 
legii zasłużemie Sokołowi ze Zgierza. 


ŁTSG — SIŁA 5:1 (2:1). 

Gra nadzwyczaj nerwowa. prowadzo- 
na w ostrym tempie, została przerwana 
na 8 minut przed końcem przez sędziego 
p. Rakowskiego, który nie mógł dać sobie 
rady z Pogodzińskim i Mildem. 


S. S. K. M. (Chojmy)—Samson 2:1 (0:0) 
Burza — Hasmonea 5:4 (4:3). 
Policyjny K. S. — Makkabi 5:1 (2:1). 
Rudzkie — Odrodzemie 3:1 ((2:0). 


PIŁKA NOŻNA W KRAJU. 
Legia — Turyści 5:2 (2:2). 
Polonja — Jutrzenka 3:2 (1:0). 

IFC — Czami 2:0 (0:0). 
Hasmonea — Ruch 2:2 (1:0). 
Warta — ŁKS 5:2 (5:1). f 
Wista — Warszawianka 8:2 (4:0). 
Pogoń — T.K. S. 8:1 (5:0). 


BIEG KOLARSKI „MAKKABI“. 
Bieg kolarski na szosie warszawskiej 
ge ię kim: wygrał „Bade“ (ŁKS) w czasie 
Bieg FTSTO na 10 klm. wygrał 


KURIER ŁÓDZKI”. — Poniedziatef. 1 sterpnia 1927 roku. 


Wyścigi konne. 
Zakończenie uga” Birus konnych 


W dniu wczorajszym zakończył się se- 
zon wyścigów konnych w Łodzi. 
Najcenniejsze nagrody tegorocznego 


. Pan Prezes — własność 
9 p. Strz. Kon. (pod żokiejem Doroszem). 

2) 4000 zł. Steeple-chasę. Og. Gwałt 
p. Lewandowskiego (pod p. Zakrzeńskim). 

3) 2500 zł. Płoty. Ki. Kirkes — 14 p. 
uł. Jazłowieckich (jeździec Gajewski). 

Pomiżej podajemy szczegółowy rezul- 
fat z dwóch dmi ostatnich. . 

Dzień VI — dn. 30 [ipca, 

I. Nagr. 900 zł. dla 3 1. i st. Dyst. 2100 
mtr.: 1) Cicero, og. S. Rago: (i. Kordacz); 
2) Murman, og. st. „Ktery Szepietów” (i. 
Jednaszewski). Tot. 18 zł. 

II. Nagr. 1000 zł. Przeszkody. Dyst. 
3200 mêr.: 1) Sigmorina Romanelli, kl, J. 
Młodeckiego (i. Ramiewicz); 2) W 
og. grona ofic. 9 p. Strz. Kon.; 3) Dol 
kl. A. Tuńskiego (właściciel). Tot. zw” 
16 zt., fr. 12 i 14zł. . 

IM. Nagr. 700 zł. dla 3 1. ist, Dyst. 1300 
mtr.: 1) Pax. og. S. Grzybowskiego (chł. 
Dylik). 2) Hektos, og. H. ks. Lubomirskie- 
go í M. Radwana (ż. Chatisow); 3) Dur- 
bam, og. groma ofic.. I p. uł. Krechow. (i. 
Jagodziński); 4) Korea; 5) Bebuś. Tot. 
zw. 33 zł.. fr. 16 1 15 zł. 

IV. Nagr. 700 zł. Płoty. Dyst. 2200 mtr. 
1) Alfa III, ki, L. Dydyúskíego (i. Gaiew- 
ski; 2) Promienna, kl. ` Rago (ch chł, Che- 
tubin); 3) Reve d'or, ot K. i K. Ważyń- 
skich (chł. Siedlecki). Tot. 13 zł. 

V. Nagr. 800 zł. dla 3 1. i st. Dyts. 1600 
mtr.: 1) Erica, kl. H. ks. Lubomirskiego i 
M. Radwana (ż. Chatisow), 2) Parys. og, 
W. Chądzyńskiego (i. Kempa): 3) Edzio 
og. M. Rózga (i. Jagodziński; 4) Florydor. 
Tot; 45 zt: fr. 21 i 21 zł. 

VI. Nagr. 800 zł, Ody. Dyst. 
2400 mür.: 1) Nimfa, kl. A. hr. Morstina: 
(i. Gajewski): 2) Cetymia, kl. 14 p. uł. Ja- 
ztow. (chł. Siedlecki); 3) St. Bronchif, og. 
ję KZ Tot. zw. 17 zł., fr. 10i 

z 

VI. Nagr. 600 zł. dla 3 1, i st. .Dyst. 
1600 mtr.: 1) Kin Fo, og. Z. Wójfowicza, 
(ż, Kołodziak); 2) Axamemgon, og. M. Ba 
3) Lettre d'amour, kt. 
4) Urok 


VIII. bir 1000 zł. zdj i st. Dyste 
1600 mtr Jaki Taki( og. B. Szwejcera 
(i. Jednaszewski); 2) Cęcora II, kl. S. En- 
dera (ż. Chatisow); 3) Dzisna, kl. K. 


Gzowskiego. Tot. zw. 46 zł., fr. 14i 11 zł, 


Dzień VII (ostatni) — 31 lipca, 
I. Nagr. 900 zł. dla 3 1. i st. Dyst. 1600 


mtr.: 1) Ententa, a his i Szepietów* 


2) Lady Szerena, k L. Dydyńskiego (ż. 
Pasternak); 3) Hej amak, og, 9 p. Strz. 
SĘ (i. Jagodziński); 4) Arystokratka — 


M. Róga. Tot. zw. 14 zł., fr. 11i 12 zł. 

II. Nagr. 700 zł, Przeszkody. Dyst. 
2400 mtr.: 1) Widzowianka, kl. W. Za- 
krzeńskiego (właściciel); 2) Rea, kl. K, i 
K. Ważyńskich (. Gajewski); 3) Troja, 
ki. I p. uł, Krechow. (p. Mineyko). Tot. zw. 
66 zł., fr. 18, 20 i 49 zt. 

IM. Nagr. 800 zł. dła.3 4. i st. Dyst. 
2100 mtr.: i, Fordham, og. A. Kc Morstima 
(i. Kempa); 2 Dunajec, og. H. ks. Lubomir 
skiego i M. wa ż. Chatisow); 3) Ta 
nina, ki. Wojtowicza (ż. Kłodziak). 
Tot. zw. PZA; fr. R ma 

IV. Nagr. 2500 zł Płoty. Dyst. 3200 
mtr.: 1) Kirkes, kl. 14 p. tej Jazłorw. (j. Ga 
jewski); 2) Terefere, og. J. Stokowskiego “ 
GG ruda); 3) Bagmet, og. I p. uł. Krechow. 
Ea Brzeziński). 4 4) Gwatt. Tot. zw. 26 zł. 
fr. 17 i 31 zł, 

V. Nagr, 600 zł, die 3 1.1 st. Dyst. 1300 
mtr.: 1) Głoriola, ki. st. „Ktery Szepietów” 
(i. Jednaszewski); 2) Bina, kl. M. Róza (ż. | 
Pasternak); 3) Depesza, kl. S. Ostoia-Osta 
szewskiego (ż. Bryk); 4) Czarowna. Tot, 
PO fr. 14i 15 zł. 


VI. Nagr. sprzedażna 2500 zł. Dyst.. 
2100 Z, 1) Czekan, og. J. wskie- 
go (i. Kempa); 2) Rosemfels, og. T. Fale- 


wicza (i. Jagodziński); 3) aw: og. S 
Ostoia-Ostaszewskiego (chł. Porada); 4 
Polish Cob; 5) Benjamin. Tot. zw. 129 zł., 
fr. 24, 14 i 17 zł. l 
Po wyścigu Czekan był licyśowany i 
został Fonit pnzez por. Sucheckiego za 


VII. Nagr. 800 zł. Płoty. Dyst. 2400 
mtr.: 1) Jack. og. L. "Dydvńskiego (ji. Ga- 
jewski; 2) Azamat, og. W. iewi- 
cza (i. Gruda); 3) Tak II, ki. I p. ud. 
Krechow. (por. Brzeziński). 

VII. Nagr. 700 zł. dla 3 1. i sf. Dyst. ) 
2100 mtr.: R) Essauł, og. H, ks. Lubomi 
skiego i Radwana (ż. Chatisow); 2): 
Affa IM, kl L Dydyńskiego (ż. Pasternak). 
3) Kate, kl. S. Grzybowskiego; 4) Fez, og. 
st, „Lubicz, Tot. zw. 20 zł., fr, 12 i 17 zł. 


seor, 
sare 


z 


42:2 h Szymański (ŁKS) w czasie 21:56. heckiej (ż. Dorosz): 
—o: AA Biex juniorów na '15 kim. wygrał Sfrze W. Mirnezo (ż. Chatisow): 
| lec (PIĆ) w czasie 25: :28, K. Tot. ZA. 27 zt fr. 15.117 zł. 
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Eonian od dectwo.  Żądalcie zycznej udztela natychmiast do od- 

SPiotrkowskag CZORT prospektów! 2552 sali mazyki aa. dania. Do obiecta 
od 2-tej do sej eplanowej, o- każdego składu po- 
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Matura 39 ka“ de ndministra- zł, Wiadomości u- 
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Kraków, Rarmelctai [ry ony Plac Poznański 11. 
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UWAGA: Żadnej filji nie 5—. 
posia Dla pań oddzielna 


EEEE NZ. poczekalnia. 
CENY PRENUMERATY: 


natychmiast do 


rzeźniczy z warsz- 
sprzedania, UI. Na- 


Na odpowiedż sna- 
tatem. Wiadomość 


czki. Prospekta dar 
mo, 


CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH: 


a eM 


dsiela lekcjii kore- 3879 


wrot Nr. 43. 5334 w administracji. 
e wa n 


Mc: 600 mórg 
przennej ziemi 
z żywym I martwym 
jnwentarzem Cena 
160 000 zł 340 mórg 
pszenno buraczanej 
ztemi cena 140.000 
zł poleca Biuro 
„Stella” Bydgoszcz, 
Dworcowa 64 

3879 


Posady i prate 


Zaofłarowane. 


Ałanogoafistk! 
(owie) potrzebne (i) 
Również wynczamy 
liatownie, najdosko- 
nalej stenografji. — 
Żądamy frankowa- 
nia naszych obszer”= 
nych informacji. — 
Instytut- stenografi- 
czny, Warszawa — 
Krucza 26, 3752 
n raas do wazyst- 
kiego oraz dziew- 
czyna młodsza do 
pomocy — zostaną 
przyjęte. Najchęt- 
niej znające pracę 
w śospodarstwie. 
Marcinowska Alek- 
sandrów ul. Luto- 
mierska 59. 5363 


Poszukiwane 


(lkuletni wojat er 

branży manufak- 
turowej i galanta- 
ryjnej. pełen inicja- 
tywy i sprytu, po- 
szukuje podobnego 
zajęcia lub agenta, 
inkasenta oraz ma- 
gazyniera. Łaskawe 
oferty sub „1921”. 
5325 


erias, po 
szukuje posady. 
Oferty składać do 
„Kurjera” — pod 
„Student”, 


Lokale | mieszkania 


poszetale się zwy- 
czajnego pokoju 
na Bałutach, Zgła- 
szać się ul. Niecała 
12, tel, 47-01. 5156 
Fiers na mie$sx- 

kanie z cnłodzien 
nem utrzymaniem 
2-ch panów. Jaljn- 
sza 26, lewa oficy- 


joe arala I. AES S A kia } 
TREMA = Pit 
4-ch miesięcy. 


Lagubione dokamenty: 
jiscenty Rosiak. 
rocz, 1890 zgu-. 
bit ah z 
skową — 
przez P, K, v Kate; 
no. 5304 


4 Faubiono dokumen- 
ty osobiste wy- 


dane przez Komi- 
sarjat Rządu m.. 
arszawy na imię 
Tadeusza Gawar- 
skiego Łódź, Julju-_ 
sza 13 — zwrot za 
wynagrodzeniem. 


Ozłoszenia firm zamiejscowych, chociażby posladających filje w 


Przed tekstem 40 zroszy za wiersz milimetr. 1 łam. (strona 4 łamy) | Łodzi, a centrale gdzie indziej, o 50 proc. drożej od cen miejscowych 


Konto cze-|y Łodzi z niedz. dod. Muster. mlosłęcznie mł. 4.20 | W tekście 0a 4 » I » a: MPW Firmy zagraniczne c 100 proc. drożej. 
Za teksten: 30 9 10m | “a r. » 4 y Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogł» 
kow © |Dia robotników . 2 s e 3.70 | Nekrologi 8 6 » s 5 1% # 4a szenia do zmłany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 
Komunikaty 30 KIJE” FE a 5:5 S 4 , Za termincwy druk ogłoszeń, komunikatów 1 oflar adi" -varja 
P. K. O., |" Provnet "Se " w. 500 | wyszajne 8 » l a „ Iołamów|nie odpowiada. 
- zagranicą i s, „ » 10.50 | Drobne 10 gr., poszukiwania pracy 5 gr. za wyraz — najmniejsze ogło-| Artykuły, nadc'fane bez oznaczenia honorarjum, uważa” są 72 
R 81747. szenie 1 zł., dla bezrobotnych « 50 gr. Ogłoszenie nadesła.  pa| bezpłatne. 
Odnoszenie do domu A k „ 0.40 zcdr. 7 wiecz. o 30 proc. drożej. Rekopisó w zaró wno użytych ie 1 odrzuconych redakcja nic zwraca 


Kurjer, Łódzki I „Łódzkie Echo Wieczorne” łącznie z odnoszeniem do domu zł. 7.10 miesięcznie. Prenumeratę moi można 
Pedaktor Naczelny: Odbito we własnej drukarni ul. Zawadzka N Ńr. bo 


Czesław Gumkowskl 


żna przerwać tylko 1-go i 15-go każdego miesiąc 
Wydawca: Jan Stypułkowski. 
z upoważniania T-wa Drzkarsko-Wydawniczego Sm z. i 


"Em 
4 


D 


